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STANISLA W GALOS 

o POŁNOCY NA DACHU 
Kiedy .tane:1I pr~ S.dem dl. Jtable bandy lahlcych w dŁ.\eń przed I po polud-

Nieletn!ch J. K., 12-let.n1 chłopak ~~':~~~:f~;:;~:~~~:'7~~:~ nlu. Ale pneclei tym argumenlecn Ol'llZ jego rówiełnlk i kompan J. G.. nie podobna wytlumac:r.ył: cało-
oskarienl o to, te wiC'czorem usl- na knUłtu tJawisk. '11 I - j",k pn.)' -
łowaU sil!! wlamał: do kiosku. mlUta komórid. klady świll.dc:r.ą - stanowi" 1.:nlllr.o_ 
pierwszego, obecna na SIlIli rotpnw milą wieks1.oAt uczrue przeleci 
byl. w równym stopniu watru.- wychowaniem pociech rodziee. po-
jnię!;1 co zawstydzona. Jej jedyna- łwlęuląc)' im na ,w6j spolób w 
kowl nie brakowało w domu pue- miarę moź.llwoicl .poro nasu. ale 
clet nic ... Ojciec pias tujący WYłO- bezradni wobec fucynu jllcego d;tia-
kie stanowl~ko w jed nym z; przed _ lania na d1.!ecko oodwól"ko~i 
sh::bloutw I zjawiający l ie w do- zbiorowości. 1 wytłumaczenia te,::o 
mu z reauly p6inym lIOpołudnlem trzeba, wydaje mi sil:, uukać w 
lub wleczo~m interesow.! .Ię zmianie charakteru wapółuesnej 
chloocem lylko wtedy, kiedy mu rodziny, j.kie róinej od tej z okre-
tneba bylo wygarbow.ć tłtórę lub su międtywojennero. 
d.ć ldeuonkowe na łakocie. Zruz~ K1asyczn .. kulłllt rodziny _ kl.-
nie szczedul mu grona. nu, wviloloWBlM!Jro z reszty spole-

Ma tka nie lajala Jedynaila ni,dy. cUloicl. umknięteao w .oble. pra-
W duchu nawet buntow.l. sie Drze- wie "Iamowyllłlru .• lnelo'" w sensie 

ciwko ,.paskowym sPO$Obem" towarzyskim, up.dl pod naporem 
wychowawczym ttosowanym przez ekonomlcznyC'h I IPOlednych [)tze-
męt. I na Ile jej etu porwalal (bo mlln. Nie ma dzlj miejsc. nil ar-
pracuje lei z,awodowo). hołubili chaiczno-,Ielskl moctel rodziny. jak 
chłopu jak mogla, :r.aspokajl" kd- nie m. mlej.c. n. Indywldu.Jlun 
d" juo uchelankc. katdy kapry.. jedno.tkl, wy izolowanie rod!'.!ny w 
Zal1.okowlna by ła wręcz, k iedy tym świecie Itclslej ws06lzaldnoki 
pnylaoała ooclecht na pierw t.Y,Jt;I. zJlwllr'~ ekonomicmych l IPOłecz-
WCI.~ zr~cznie skoo~ nych. Bieg wydan.ń ueszt_ dyktu-
kłamstwie. Nie lljała .... Pne-- je taki obrót rzecty. 
mawl.Ja do Iyna, Ja '- W okrelie mh:odzyw'Ojennym 10-
cJ;ynle kaida matk:; letni chłoplce-t'ty d~ [ewczvna w:r­

nawet mowy. 

Ma\.ka zro:r.umla la. że It",cI"'.:;::;::t'~; 
troll: nad s,.nem. Czuta. te 00 

chowywali sic: nie tvlko :t. brahn J 
I siostrami. łecz także t hraćml ! 
slolIT.m.1 slry}ee:r.nym\ t dotecm,y-
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lelo. A. ŁOKAJ 
ją sil: od slcbi l". że eorat mniej ro· 
zumie ''''ą pociechl:. a on malk~. 
Gdtie nukAĆ klucza do serc. I um,.­
.łu dziecka? Olulie rozmyślanJ. nic 
jej nie daly. Zabiegana . zapraco­
wana, :trety,nowalll; nawet te 
Ikramnych chwil wytchnienia, ola­
cuJąc }edynaka dodatkowlI trosltU­
~oścllł. Ale syn n. zabie,1 rodai­
delkl odpowled~lal $euC'te wI~ku..ll 
akry tością I pnebiegłokiil. Pewne­
go ratu ~ ogóle nie zJa~ił sic na 

przy ul. Boh.terów Westerpla tte 4 
,ang zlotony I dzieci od._ B do 17 
lat ulokował .ie na dachu k.mie­
nic,.. zbiórki odb,.....'.jll .Ie n~, 
nler:zadko o północy. pn.,. akompa­
nl.me.nd" wnuków, lI.a~laJlłcych 
n. 0011 na...vet n.Jwl~kltych ~ło­
chów. Powiecie: harce I roribkl 
dwunasto-o tnynastola~k6w o p61-
nocy to wyl(lczna wina rodz.łców. 
obf,cnych już z roguly wte<fy w do­
mu. B4;:dzll"cte mieli tutaj dużo ra­
<'1\. N\C'dbabtwu rodziców nald,. 
ch,h;! 11":ł DnypIsać wiele w,.cz,.­
n6" .... podwórkowych langów, dzla-

AlKI, OZI ECI I INNI 
noc_o 

I teraz len procu, ten w.tyd I 
1ZOk.. Oop!e"" na $.IlU rozp!"aw do­
Wiedziała .ie. :łe ~ynak naletll do 
mlodzlC'~cwe. '.'1ncy. m,1JIlC'''J , WO;f' 
hula 1 kowbojską :\aZW~. sosnowe 

'Y'. l , SIENKIEWICZ 

Joo .. ~ _"~,h 

d~lj, 

• w rnle J':;~:~~~I:~':= ~ tym powiem - o pani 
doktor. 

To w m,.ł! ha,la wIdniejacego na 
ścia nach .~Ita.lnyC'h: krew rod:.!n­
n;ił leezy! W dodatku mw lerde­
cml. 

Tamta m.tk. nie nie prapono­
WBIli;. B,.ła niecierpliwa. Wtyk.la 
W I""cce lekar1l:1 zatłuszczony Piku­
nek I pro.iła dajcie mi jut dz.le_ 
cipka do domu. Ja bede 'o lecz,.ć 
p rywatn ie. 

Prywatnie'!'... Ubl6r, zawód nie 
...... iadczv'y o takIch motJlwoiclach. 
r.dzie :truztą ." le.pul" warunki do 
leCU'nia niż w npltalu? 

Lekarka oowlłlr1ala z UOOre:T.· 

I ,~~~~:~~n~,.~t~.~n~'.~~Di;'[:"'~:'k~O~ jest 
lencnia 

od­
do 

I3natOrium z", 
szpitala. 

~!atk:a kręciła nle.pokojnle re!o­
wa· - Dobn.e, dobn:e •• le dajcie go 
do domu. Potrzebny mi je~L. Bcd~ 
go lecz,.f. Lekark. jednAk okaza ł"'!. 
~le nieusle~llw.1. 

- Ni~. nie ... Badan!a wykazaly 
In ne scho~zen!a. Zrenta moi ... " tym 
porozmawIamy julrq. Koblela wy­
nla wyra!nle niuadowolonl. Wów­
czu oklulo sle. te wlt.Yscy ja 
znaj". 

- !"atncle jak. te raz t roskliw.! 
Dzicc!8ka tak s.lc.opala, ie z pola-

ma, I ttbraml przywfef.li 1:0 do 
upl~1i UlglodzoMgO. sponiewlora­
ne~. dopiero odbl. Wiem\' jak 
II' btd~ nadal .. leczy~~· Sypa ły sle 

letlri., skartajlIce pelne obune-
Ola Nowa. 

- PI)a a, włóczy sIę t chłoPK-
aU ~ nlll robotę w,.ko-
l!IuJ4t. Zam klatki scbodo'A."e. DO. 
chr6n.a. Sta chłopak - 14-b:tek 
~",Ir;ł jut. na ce. Na winny chleb. 
Teraz ieJ U1I Ir:r.ebn)' w domu, 
ieb7 miała wl~ II .wobocl~. :łeby 
mial II:to na1mn" teKO dzieciak. 
noc.ml pUM"Wat ł wIć. 

ObufV'Q\e Ito malało ... Ka:ł-
da ;t. maLek ela :r.os18la w 
nurt h -weal lemabch kła-
POt6w. 
Wid~[ałam Jak kilka dni p6tnleJ 

lekarka WT~czala owej kobiecie 
wniosek kl~u.lflCY na leczenie sa­
n.tor,.jnł'. MII'I 'o zan!eU do pn;,­
chodni lekarskiej. 

Cz,. zaniosia? 
Nie W,ett;". 
Gdyby nawet, to I tak los dziecl.­

ka byl ortypleCZ1:towln,.. Za kUk. 
lat pozbawiony normalnej opieki 
roddciel,k!.ej I opleltuńczej - p6j­
dzlc w śIR(!:v brata. Na ulice ... 

WI.~6d obur;zonych nie było nj­
kogo t P olskiego Komitetu Opieki 
SpOlecznej. Kura1orium. Sądu ... 
~11&:t społr6d osób znając,.ch sytua­
cj~ dzieci pa2.oslajl!lc,.ch nil; opiece 
ułeprawOWllneJ I bjaetj w 
cieiklch warunkach materl.lnych 
mlt~l-nle wziął pióra do reki. ab,. 
donieść o tym odpowiednim cz:rn­
n ikom. bodaj Towarzystwu Prz,.ja­
ciól Dzieci ... 

• 
Przyula spod Jawo.rnika. ZRlI;!­

blona, bezzębna. z becikiem, w klć­
r:vm il"talo d1.i('cko. Tak f,ll1le, t~ 
wierzyć sic nIe chCiało, aby Inl.lo 
iuł cztl"ry mic,ill~. Tydzień iycilł 
-- naJwy~e l· 

Bylo jednak Inaczej. Wywiad 
Vlst~pny był pozornie tylko !akoni· 
czny. 

- KI6re lo dziecko? 

- Osme. 
.... ~da7 
- Chyba, d'N\1nuta. trz,. razy po­

ronll.m, ,raz była cillt.a pozamacl­
c~na. 

- Ctym karmicie dziecko -
p!ersl_? 

- Nie, od czwl.Z"te,o. PO zaPIIle­
nlu gruczołów mlecmych nie m.m 
pokarmu. Z początku dawalam mle­
ko krowie ... 

- Samo? 
- NIe. z wodą. 
- A tern? .. 
- Z cukrcm ... 
- Dawaliście jakleł witamin,. ... 

lOCzki ... :r.upkl .. 
MlIcz:enle jest wymownIejsze od 

odpowled1.l. 
Odwln1llly z pleluuek dzieciak 

przypominał mokrego, ubled~one,o 
koel.k., sk6ra abei"gala d r obne 
kołel. płl"kowaty kręiosluo. KwiJl­
)o cicho. 

Plelęlmlarka otuliła malca w ko­
cyk I uniosia na kt6rąi t SI\. Matka 
ani ta nim nJe ,pojraala, nie zda. 
był. ,Ię na ,est POtegnania. plen­
CtOty. Zawljala spokojnil". pedall. 
tycznie pusty jut tera~ becik . 

- Odwied1.llly w kaM" środę _ 
re.cytowala Ipkarka 1.nan, mi wcze_ 
~nlej lormulke. Informacje katde. 
go dnia w godzinach ... 

- Pani doktor - o:'lezwała .Ie 
kobieta - prosze podał: numer te­
leConu. Zadzwonle t ,romldtkleJ 
rad,.. Jak mi tu przychodzić, nie 
m. przy klm zOltawie powstałych 
d:tlecl. 

W Złndzie tego nic robimy. ale ... 
Lekarka wtcczyla karUce papieru 
z iadanym nUmeft>m tcl"Conu. Wte. 
d,. upy/alaro - Qrzy~naje - nie. 
lr7.ec~nic. Ilrubiańsko. 

- Po co wam tyla d~! .. ei! 
Popatrzy1.11 chwilt;'" IVałąc wido­

cznie odpowlt'di, a potem. rozlobla 
r(te: - Chlap jeszcze miody. 49 
lat ... Rady widać na to nie IT,a. 

- ChodzllUdl! PO radę lub pO-­
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Gt<. , Wl0NOKRĄG 

AM BITNE PLANY 
~,PORFI RIONA" 

P o kilku przedstawieniach w te- IIwoścJ wykonawców. Poz:y.kanle 
Rnle 1 oficjalnej p remll'rze VI lto- dobrych autor6w możliwe jnt t 1'1-
licy województwa, f'lclzowJka kc w tedy. gdy wsp6ł okreill ,woje 
"Estradl'l.N wyjechala n. 0"01- credo a rtYlt)'c:"c . • ,Termlnowanle'· 
nopobkl Festiwal ZeJpol6w Eltr.- u Oalezyńskie,o daje tę .u.nsę nl-
dowych w Olsdynie. Towl r:r.yuyly Rzym aktorom. \ 
'ej. jak zwykle. w takich pny- WJONQKJłĄG: Jakle trud. 
padkach, naddcla I Ob.WIl. WldG- noid napotykał ulp61 pn.~ re_lba. 
wliko pl. "JuliI!., c:tyli delikatno!,(> cj l .. Julii"? 
uczuć" opar te na tekstach Kon- JULIAN KRZYWKA: Bylo Ich 
stantego IlderOMI Golcz:yńłklego duto. Estrada rzenow.ka pncUjr 
przyjl:la z aplauzem miejscowa pu- w trudnych warunkach. Nie ma na­
bllcznoJć. Temperatura wldownJ, we t odpowledniel sali pr6b. nil' 
mierzona ilołchl braw. była WYIO· mówilIc o !cenle I :zapleczu. T)'m ­
ka. To upowainlalo do optymizmu. ctasem kOncepCja s pektaklu w)'ma _ 
Jednak kl)'tycy Z8lladaj"cy w lu- aała uruchomienia olbuymlej mi ­
ry maj, niekiedy odmienne IUlty, chiny teatl'llJnej. W końcu udało 
~ bard:.leJ wymalaj,cy, kaprys~. t l ~ tak skomponowa(o przed.tawle­
Werdykt kombU feltlwalowej b)'ł nie. by nie re7ygnując z 7.amlerzo­
wh::c mll;j nlespodł'iank,. Zf'.p6ł nych .. rpkt6w :łrty,lyc'lnych. en­
otrzymał I nal{l'odę: M.lnlsterstwa ploatować je na bardzo rói.nych 

kaid)' SZCtf',6Ł Uex"IUmy się 
wszytcy, Prtede wny.tldm w.pół­
d':!!lałanl a, Mam na myill wlp6łpra· 
ce: rety.u, ze .ceno,fafem, cbo­
reo,raff'm, mu~klem I aktorsmL 
Chodziło o to, by prudlławlente 
było IYnlet .. nane,o programu ar­
\y. tyc:me'tI. Nie twierd':!!!:. te osią­
,cnęll'my IZC:r.yt. Czeka nas jf'~zcze 
dłu,a I m!:czlllca dro,a. Zakładamy, 
ze kabaret "Porllrlon" powi nien 
stal: II~ dobrym teatrem estrado­
wym, dostarczajlllbm m •• owemu 
"Idbiorcy ,en.ownej rozrywki I roz­
,vljaJllcym aktor6w. Dlatego plan 
repertuarowy ukJadamy według 
dwu r6wnolelłyc.h liniI. Kon­
[ynować będziemy ten kierunek, 

!: t6ry uzcwnętnnll się w _Julii", 
alf' ni , ~:\n!"chamy ulrady poetyc· 
klej, teatru Ilowa. Nad Ctlm pra-

Kultur")' I Sztuki "u. wybitne os!,-' 
gnłę:c\a artyl\.yczne". Ponadto przy­
znano pl(t w)'!lolr.lch naJ:r6d Indy­
witłua.lnyeh: Jull.nowl Kn)'wce za 
ret:'fSer'· ł Inlcenltacjc:, ldze Stru­
leckleJ za włakl~ Int.er'Pretacj~ 
tekstów Gałeyńlk leRO I wybitne 
walory aktor'kle, Salomd Oawr.,6-
sklej ta oprawę s«nojZr8łinTUl. Zo­
tU Wlęclaw6wnle u. chor eo&u fl( ł 
Raslmletto\\1 Fle-Fontanle za ilu­
stracJę muz)'cznlll. Zaden l ':!!upo­
ł6w f'stradowych wy.tepu!lIIcych na 
festiwalu w Ols':!!tynle nIe wplu l 
na JWojc konlo tylu ~ukcu6w. co 
artykl no5Z0wscy. Nic wl~c dziw­
nego, ~f' kilbant "Porfinfm". bo 
takli na':!!wę pnyjłlł teatr estradowy 
w RU'!llowle, odbyWA obf.ocnl~ t/}ur~ 
nl't arty.tyctne po cale1 PI'II~ce I J~~ 
'o wyltępy pl'1:dtoJ można obel­
neć w "tolecx.ne\ Waruawle nit 
w rod:dnnym mielcie. TrudnO. Ta­
ka jelit cena .ukc"lu. KorZ)'.t"J"c 
% krótki,,] rr rl'('rwT m1~d'l'Y lf!odn:>, rn 
\lo dru,vlm wyja1;dem .. Porflrlonl\" 
twr6clli~my się do dyrektor" ran_ 
.h"owea:o Przedslęhlonłwa tm"ru 
Eltradowyeh w R'Icsl.owle JERZE-
00 K08RYNI .... kIerownika .r\7~ 

"Julio. cz,,1I dcllkalno.fc! lICzut'" - .e!!"a tb lorotDCł. 

abCf,nclII:O I rd)'lf'ra - roi ''''NA 
KRZ1'WKI I .ecno .. rl'l SALOMEI 
CAWRQJQSKtEJ z kJlk('\ml pyta­
nlaml 
WlDNOKRĄG: C~telnlk6 .... 01-

heco pisma IntercsuJe ,cnesa spd:­
łakh., 11:161')' pnynl6sJ sH Polowl n ­
.lutoll" .ławę. Csemu nateły Prł)'­
pbaf: J1:clf',6lny kolt Galelyfi.lde­
.co? Wiadomo bowff'm. te w oble .. -
tym rokll "E.łrada- W)'ltawłła ,~Ie-
10111ł cd", "Julia., c.yll de-HkatnoU 
uczul:" Jes t wlęe dnl'" pr6b" pokl.­
sanla .wolste,co teatru autora. lI'1na~ 
nellł n kla.,.ka w/iip6leulneJ liryki 
pohkleJ. 

JULIAN KRZYWKA: Ambicją 
nalzeeo zeJpolu Jut .twonenle do_ 
brego tf'atru eltradowelo. Ch.cemy 
zerwać ze zlll tradycją .kładanck 
słowno - mu':!!yctnych. P~uJących 
smak o.rtYltyczny odblorc6w. Stqn 
dqienle do opracowywania przoo~ 
stawlf'ń jednorodnych, unikanie 
wypróbowanych l prt~z to :.b.na­
litowanych chw)'IÓw. redukcj. kon_ 
ff'ransl.rkl, calkowlte ':!!erwanlf' l 
mikrofonem. ktOry n ie pC)l;wala 
plosenkar:r.owl na Inscenlzacj~, 
tlgraniaa jelo motllwoic! aktor­
skie. Re.lIzada Iych zamierzeń wy­
mQia dobrych tekst6w literackich. 
POl':a tym Calc.l':yńJkl Jest nad"l ak­
tualny. Je40 satyra lpolecxna I oby­
cujowa Jest aytelna I śwlda. Mo­
:że I powlnn. oddtlał)'wać na 
wap6łc:zcsne.co widu. R6wnld 
wzp.h:dy warntatowe pod)'ktowaly 
wybór Icks!óv: mJ.str:r.a Ilddonsa. 
Wyda~ su:, 'f' znaletllłmy kluCl 
do wła~cl~'ej Interprotacjl jego 
teatru. WJłlte sfl: lo z .amoolere­
*Ienlem artYfl'yc:nym. z wyborem 
~raciY<"i i ,'Y)1J. 

JERZY KOrRl"R: Warto doda~, 
::"e '"k!łty pi<pne nawet prtu łwlet­
Dych autc:rr6w współczesnych doić 
f'll'lI0 ni- ~Dnwdlnh do; TUI scenie, 
·etll t .... ·Mc}' nie 1.naia realnych moi-

scenach. Ponlewa~ spektakl je,l 
kornpo;r.ycyjnll cało.clą I bez nko­
dy dla końcowe&,o efeklU nie moi­
na dokonywat w nim zmian, wo­
,dmy ':!!e sobą wszystko. a więc re­
nektory, kotal')' Hp. Rzf'CZ jasna 
podnosi to kostt,.. ale zapewnl~ 
wllledn!e wysoki poziom kaide,o 
przedsl.awif'nll. W fakturze w"lt~_ 
py "Porfirlon." ':!!bllfone '" do wy­
stępów tf'atr6w dramatycznych, co 
w praktyce f'łtradowej jcst raaej 
rzltdkołclą· 

JERZY KOBRYR': Dalstl rol~ 
w6j a rtystyczny zcspołu utaldnlo· 
ny jest w dutej mierze od le,o, czy 
zdołamy przy pomocy kompetent­
nych w.ładz uzy.kać własną Icenę. 
Dobro tealru estradoweio w Rze­
uowle wymaga, b)' .tało .Ię lo 
motliwie uybko. 

SALOMEA GAwnoAsKA: Jak 
ważkim problemem j('st stworzenie 
odpowiedniej baz)'. niech Awladcz, 
dośwladczf'nia z pr6b nad ,.JuU,,". 
Lączenie r6tnych element6w, kt6re 
mialy ,,:za(rać" w prtedstltwlenlu 
było możliwe pu,1 wexdnlt'J.zym 
ustawieniu zaprojek towanych de­
koracJi. Scenka. jakll dysponujf'm)' 
w tej chwill uni~rnoi.1lwiała spei­
nl('nle tego postulatu. Pracowni. 
krawiecka mlełcUa się u mnie .. 
domu. Prouc pamiętać: 64 koatlu­
m7· 

WIDNOKRAG: Mimo trudnołc:l. 
powlediEmy od ruu, oblektywn"eh 
trndnoo1e1 If'$p6ł PrsYlfotowal .pek­
lakI, który stał .IC Iflolny w ~leJ 
Polsce. QkreiUJ Itl1 ~alru enra­
dowełlł. Jakle q plany na PrłY­
ułośe! 

JULIAN KRZYWKA: Slowo o 
ze.pole. Sukces, jaki sll'll ~Ię nllzym 
udziałem zawdzię<"umy wyjlltkowo 
of iarnej pracy zar6wno l.espolu a r­
t)'.tyanego. jak I ':!!eJpOju techn lex­
neiO. Ponad crterdudcl prób nad 
"Julią" pozwolIlo nam sprawd,J~ 

o POŁNÓCY NA DACHU 
!C 'q!: 111I.1 ~u ee str. n 

r,l, Pvw,~I'I1!kaml dzieci były do­
cie I .trv'kowl!". W.p6łczesna ro­
rlz;n~. OpitrA ''!CI swa e.:zy~tencjt' 
na "~3r'i' 'I'I!:'1<:; w tAhryce. a tony 
n:;l. 1;" s\('rp'e 7..aN'!zl''iI ,le do Dary 
maHrlt"Ir .. · I '1'1 ooll)mlitwa. Tera:'! 
o)clec srUil"1 f dobi~rI .oble pr!v­
Jad61 w hbrv>:'f>. matk" pru '11-
ci6łkl tri,·'>,·;, .,.,,('1' ...... ek<O('dlf'nt",< 
w ~k:('n:~. 0\ "~."i" Pozt>awiol'le 
opieok"' (11)1('"<. , ~Inlków, towarlY­
stwa w rabawach )t1J·.ł'ne" i ku~.f­
n6w, !lU'~'ł':'\ WIM'UlW'il'l'1.v ... tv za­

toaw na ullcv, ni POdwórku J znai­
du!a Ich, tak ~a:no laknllcych bf'!­
tr05klch harców i Ir-aszek. 

l ten Dfoce~ wyiłc!a nulol'ltkflw 
w pos:ukiwaniu r6wleAnik6w do 

zabIIw na podw6rk'l wyd.Je mi , le 
zjawi,klcm nieodwracalnym, co 
prnwdooodobnle zrozulT'llt la h11. or­

lI'anlU!c!l.. harcerska. ,taraJac lIle 
ull~ w ~tl"r~ ~""'oich wolyw6w te 
podwórk""we ,,~Iatk\"', pomóc Im 
w or'anlzo .... ·anlu Drawdzlwel u­
b.wy, korelowanej I kontrolowa­
neJ orzu harcerzv. S7koda. te to 
'l:nt~r('nwanie tycl!:'m mlndzk',­
'a pndwÓrk.cb ma }esuze charalo: 

tf'r sl:'Qrad.-czny I czuto ollranlct 
il~ Ivlko do okre!u waka cll. S1.k.o 
da, bo właśnie tn.eba 1)()!,tawlć n.· 
hnrc('r~lwo, ono z(, swoimi d\)brr~ 
o-rl(,"nvślanyml r>rn.ITI.milml zaba\\ 
jeJt w lianie Dt'I'i'5Zkodzit DOw,ta­
wanlu ulicznych .c:anl6w młodocia­
nych chuli.nnów. 

Fol. JERZY OLMA 

cu~ obecnie? Od kilku lat myśl~ 
o proIramil'. kt6ry nosi robocr.)' 
tytUł "BaUad)' I rOGlanse". Bcdz.le 
to pełny lpektakl połwt~ny rol.­
wojowi lelo ,atunku lIlerackle,a. 
Od łrednlowleel.nych baUad .taro­
anlle15klch. tranC1J.klcb I &ennań­
l klch po b.Uade wlpółcles"". Pew~ 
nil no .... o6c.ll\ będ.. pnerywnlkl 
pantornlmlc:r.nf'. OJraniczenie lekstu 
na ncct ptastykl cliła ma r6wniet 
cel uboczny: powiękJi ltf'nle łrodk6w 
arty.tyc:z.nf'iO "''Yrał'u. "B.llady I 
romanse" .. jednak pozycJIII dalsx,­
Obecnie pracujem)' nad prO(ramem 
w całoici poświęconym 20-leclu 
PobkieJ Rzeclypospolltej Ludowej, 

JERZY KOBRYN': W.pomnlałem 
jut, te po nan)'ch wy.tępach w 
Olsztynie I Wanzawlf' kilku ':!!na­
nych autor6w wyl"a:2.1I0 chęć w~p6ł­
pracy z "Porfirlonem". Interesuje 
Ich linia art)'styana kabaretu. Stąd 
motna pn.ypuI:tcza~, fe w przynło· 'ci nie bedl!emy mieli klopot6w J 
tekstami IIlerlcklml. 
WIDNOKRĄO : Ealrsda "tHo .... -

Ika m. w .wolm telPole lceno .. ra­
ta. "'lpadek ran.eJ bu precedenlu? 

SALOMEA GAWROJQSKA : Tak. 
Zaden tesp6ł estradow)' .... Police 
poza Rtenowem nie ma ~tałe,o 
scenOłrafa. Tym nalei, tlumaczyć 
pnypadkowole wielu dekor-acjL 
"Porfirlon" nie mote aoble po;rwo· 
Uć na takli lekkomyilno!Ł Deko­
racj" od.ltn.,.,.. watn. {<:Ile komPOt:)'­
c,-j~. jdU małn. sie \ak wyr.-
1I.lć, trzyma pn:ed.tawlenle. Pota 
tym musi b,t 11nlet)'C!na, mUli od· 
powiadać wymoa;om przed.tawleń 
,e,o typu. Sce:noa;rafia d la pol{z.eb 
estrad, r6tnl się od .cenolralH te­
a tralne j, Be: sta lej wsp6łprac)' % 
refy'f'rem I aktorami Icenocraf nie 
utrafi w styl .pektaklu. 

Nol4wal: 
CZF.SLA W KŁAK 

Cly jednak nlleły tylko Jlezlt III 
harcf'r$two? W.~~ lf' mi sif'. 
te n!e mo,a na uboczu pozostać 
komite ty bloll;owe, znenajace prre­
cle! bltdf 00 badi dołt srerokie 
kre&i obywateli, najlepiej InaJa­
cych klimat .wych uodw6re-k. wsp6l­
tycle d:d~1 z to<l1:lcaml I renta 
otoczenie. nledo.latkl metod Wlcho­
wawczych m.lek czy oic6w. SIy­
Izałem, te w t.odtl pod elldłl star­
nych DOwltab dllec1~~ e komlloety 
hlokowt-. do kt6rych organlncjl 

wykorzystano właśnie naJak1.wnlel­
<Zych rouabi.cz)' z tych mlodzido­
\vych .an.ów. Po~!ono Im działat 
y." ramach plOJtTamu DOdsunietel!o 

'UN Ir.omltet blokowy .tanz.ych 
• ek,pf'rvment t!ę powl6dł. Dlacu­
'to by nI. moina bylo COpr6bowat 
takte u na.' ST, GA.LOS 
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JERZY MADEYSKI 

Jesienne wystawy 
plastyczne 

Wne1kie WYlta.wy tblorowe, szcze,61nle idy są one probą podsumo~ 
wanla okrll!loweio dorobku pcwnf'łO środowiska, skłaniaj" do refleksji 
oa6lnleJ52.eJ natury. Skłaniaj .. nawat wtedy, ,dy nie obejmuj" JWym ta­
sięilem wszystkich aM)'It6w. działających na terenie obejmowanego 
pnez wystawę obszaru łeOlratlnne&o, nawet wtedy. idy munlil, blĆ z 
konicnnołcl traktowane Jako pan pro tolo, cz(ić zamiast calałcl. Sld.· 
niają do uogólnień I porównań z Innymi regionami, Ii khl\llają do w,,­
cią,atLI. dalej Id_cych, aener.lnych jut w .kaU nie okregu. lf'cZ kra­
ju wartościowań. 
Okazją tego typu Je~t aktualnie - po pobycie wRzestowie - f'kspo­

nowana w Muzeum przemyaklm Wystawa R~cszowskiego Oddtlału 
ZPAP. Raaej skromna zarowno pod wJ::,lędem biorących w niej udzjał 
artyst6w. jak r6wnlet ilości w)'Jtawlanych. prac, zadziwia w pierwszym 
n:c:dzle innym nli w re.zcle kraju układem proporcji Jlośclowych po­
stnególnych dy.c)'plln plastycznych. Nie chodzi w tym wypadku o 
zupełny buk n:etby. Nic w t)'m dziwnego, sttuka Ir6jw,-miarowa jest 
od pewnelO czuu kopciuszklf'm nan)'cn sal wystawowych, kopciun­
kiem. równie skromnie reprf'tentowanym w Warnaw{e, Krakowif'. jak 
we Wrocławiu czy Zielonej G6rze, Zjawliko to, an niewlil,tpHwle uokuj .. -
ce dla niepn:y,otowanego odbiorcy, jf'.t jednak J:jawisklem absolutnie 
typowym i t:harak".leryllycznyft1 dla o~ego całokształtu pobkiej pla­
stykI. 

N!et)'powym natomiast je5t niemal zupełny brak grafiki. dyscyplin", 
,(rajl\cej plf'rw~le Jkn:y~ zarowno pod wzalędem ilOŚCiowYm, jak I Ja­
koictow,-m na wi~ks%okl okruowych i krajowych ekspozycjl Grafik. 
boWIem I to Ifltflka ws:r.elklch technik, jest nie od dziś asem alutowJlD 
naszej sztukl. Najbardzlf'j wlr6v,.'Tlana, o niezwykle wysokim po:z:łomle 
f nader ory,lnalnych koncepcjach. pn:)'spllna nam najwiceej laurow z.a,~ 
lTanlc:r.nych. będllc jednoczeinle :te1a':!!nym leaderem I nalwi~kn.IiI, alrak­
cjll pokaz6w lokalnych. 
WŚr6d członk6w ne.r.owlklf"o oddziału ZPAP dominu je jf'dnak ma­

larstwo olejne. Solidne I dojć wyr6wnane kontynuuje .... wi('kuoścl w)'­
padk6w w:r:or" wyprłlcowane pn:ez ukolę kolor;nmu polskiego. wzory 
będące podstawą naunania niemal wuystklch naszych wyin)'ch uaelnl 
plastycznych. Wystawione prace mles:r.cr..ą .iC w szerokim kręgu zakre­
ślonym przez pojęcie dob~j przecl~tnej. Brak włród nich d.':!!leł wybit­
nych. podobnie lI k zdecldowanle nIeudanych. co nie znaczy jednak, by 
pośrbd nlf'wl&lkJ,ej ilości 3' pnc nie motna było :znaleU: obraz6w ua­
bych. Owalem. niewielki od.etek ulluguje nlew~tpJlwie na ost~ ocenę 
I to zarówno J:e wq:lędu na swój wt6rny, jak r6wnie! be:zproblf'mow" 
charakter, na sloaowany niekiedy marsz PO najmniejszej linII oporu. 
spychający automatycznie Indywidualne dzielo sztuki dn ransl seryJ~ 
nf'go. nil:ąmbltncgu tworu n:cmlrilniczego. Fakt te;:.. ~ędąc typowym dla 
większości nonych ,alon6w, nie jest jednllk powodem skłaniającym do 
ua!smywania rąk. śwladl':1.'1c jedynlf' o prawidłowym p<xIzial(' ~taw ar­
tystycznych nll tw6ro:e. l J. odkrywae i bierne. tj. odtwórczf', pozbawio­
ne jasnej koncepcJi I wł .. nlcb poglądów na cel, oraz wygląd mlł!la 
n :tukl. 

Jak to jut ZOSlalo powiedziane, malarstwo n:eszowsklelO oddziału 
ZPAP jf'.t malarstwem IOlIdnyrq I opartym na wyprobowanycb podsta­
wach, ZJawilIko to ao:ei61nle obecnie. w okN!.ie, w którym jestetm)' 
śy,1adka.ml czcstf'IO załamywania sic: koncepcji OItatnich awangard. ta~ 
łamyv.·anla lJię, doprowadzaJ .. celo nieraz do powstawania dz.leł obllo:o­
nych wlbit.c.nle na zadJ:lwlenle odbiorcy nową, orygińatn4 łormą pny 
zupełnym pominięciu trełcl emoc,Jona}nycfi, . można uznat! za zjawisko r.­
c::r.ej poJ:)'tywnCl.. Pla.tyc)' ziemi tteli1O'Nsklej mleszCUl !Ile w partiach cen­
tralnycb na.sxeJ "tuki. Dalecy od 'cIslej formuJ,- naturali~u. ~d.t na~ 
wet W1łJko poJęleeo N'albmu, ., r6wnlf' dalecy wnelklm .krajnym -
takim jak tuz,-r.m lub tableau objeci - s:Yltf'mom obrazowania. Z regu­
Iy figuralywnl t:Ze~11II wRelkle Impulsy z regloMw świa~ wtdJ:illne­
go, pttetwattaj.c jego kanonl w sposób indywidualny. Gł6w~ metod" 
ich działania jf'lt synteza urówno formy. Jak i barwy, doprawadtana 
niekiedy do vanlc bezprzedmlotowołcl, oddaj .. cej nie tyle kształt ze­
wnc;tnny. Ile naltró) ttecxyw{.tgjcl. Te słuszne skądinąd zamierzenia 
nie potbawione aą, pewnych mankament6w wykonania. Głównym spo­
śród nich I nutuJlllcym urówno na ostateczny wygll\d, jak idzialanie 
emocjonalne dde.ła, Jest pan'lj .. ca dll4ć powszechnie nledbało5t p.n:epro­
wadzanla .łultnych .kllldln"d I Interesujących zamierzeń plastyanych. 
Wiele obraz6w sprawia po prostu wnif'nle nieukońc:zonych , nledopraco­
wanych. lub _ mów/ac letYklem malarskim - OUSZC2(l!l"ch. StafloOW'(:2o 
':!!byt często kOmpolyCJa, w zalotenlu Itatyczna I wyv,'a~HI. chwieje się 
skutkiem nlewlaiciweeo układu form I plam barwn)'ch. zbyt czc:sto r6w­
nież kolor, kładzion,. w myŚl zasad harmoni jnej ,amy. staje ~ię w nie­
kt6rych partiach obrazu martwy, lub tf'l: przeciwnie - jadowicie ostry 
Inlerozmalowany, 

Klasycznym pnykładem nledopracowanla Sili m. In. obraz,- bardzo 
uentlll utalentowane,o Mariana Stelmulka. · Jego malO\vanf' z tempe­
ramentem I duiym wyc:r.uciem koloru kompozycje zyskał)'by niew .. tpli­
wte na lakoje! pn.,- pewnej, dołt zreJZ~ daleko posuniętej eliminacji 
nadmiemelo jak dotlIId bocaetwa łonn. a w szczf'g6lności po ściszeniu 
niezamlerzonlch ch)'ba dyJonanlÓw barwy, Prr.eciwnie. pewne OCZ1SZ­
czenle paolf't.y wyszłoby na kony~ ładnemu w podziałach pejzaiowi 
Zdxlalawa Ostrowlkleło. Duto dylcyPllny tw6rnej w)'kar:uJa utnyma­
l\1 w diwlęcznlCh .ur ojdach "Pejtai dmo~:y" Barbary Smoc:e.ń.kleJ 
I podobnie a.zezędn, w kolorycie ,.zamek w Wiłniczu" Maria!)a Zlem­
Ikif"o, dobrl, wraf.llwy monochromatyzm Sianlslawa StmuCl oraz bie­
glf', doić tradyclJnle pojmowanł! r)' l unkl CezarelO Kotowicza.. 

TMldno j f'~t oczywlicie wymienit przl omawtanlu wystawy Iblorowd 
wuyltklch, zalluruJ .. cych na W)TÓtnienle Ich UOU mowa by było 
ne<.'Z ja.n. powi(kszlĆ o pewnll jeszcze sumę nazwis~, lecz Jak to jut 
':!!ostało Zlznacxone. w)"Jtawa leio typu sklł.nia w większym stopniu do 
uoiÓlnlf'ń nlf. poblefne,o l konlecznold om6wlf'nia dornbku po,uc:ze­
e61n,-ch twórt'6w. Oknjll bov.'lem do nCtt'i6łowf'j anal lty jest wy.­
tawa Indywidualn., taka, Jaka b)'IIl eksponowana w leatne Im. Wandy 
SIf'mllzkawej kolekcja obraz6w Roberta Pełcz~óskiego. 

Pe!C:Z)'ń.kl Jest plaltykit'm bardl.o młodym (ur. 19331 przechod~c:rm. 
jak to ~Ię m6~:1 - okre~ pokwitania artystycznt'l!"o, wraz z pnynałct· 
nym dla telf. okre":. 1,w.neio równlei "nkresem ciemnym" - procesem 
pouuklwa" ",Iasnf') d ro.1 IIrtYJt)'czne), własnych f.rod kÓ'W wyrnu 
I oayualnll włunej wizji plutyonej z wynies,iony"h z ak.demll wzo· 
r6w, płyn .. tych b"df. lo ze I trony pł'da&og6w, bltdf. td wybunych .pon· 
t.nianle mlstn6v. l'hUzego lobcelt"o malarlltwa, W okn~~ie tym nie mo­
f.e więc d.zlwlC ani boi:actwo I r6inorodnoś~ tflJ::wis7."ń illk 7a,nlt'r~­
sowań, podoblllc. jak nie molf' dllwit! pewne nlf'Zd('c,ydowanle w W)'­
bonf' konwf'nt"Ji m.l~klf'j. Wręct pnedwnie, wuystkie te działania . 
", s:r: yttll;(e przf'~j..o"i, w$Z)Jtkle \\'Tent;e próby są n,,itupełniej prawlcl!o­
Wf' I konystne dla pl'l,y~1. łf'IO rozwoju krystalizującej .i~ dopiero 010-
bowołcl tw6rczej. Pclnrnskl let oddaJe sl1 Im 7. pul;j ( temperamen· 
tem. Intuelujf' 'o wn.:y.tlto - kl.syany ko,oryzm i ge-omelrla. abłtrak­
cJa I utuka pnedstawlaj .. ca. Ut.nn.m i eksprujonttm, slo .... ·em wsz.elJtie 
niemal uprawiane obecnie konwenCjI' plastynne. Jednoczdnie. Jak na 
młode,o mal.rza Ptz-lltalo • • tara Ilę wykauć t WJ'Probowat wsz)'stkie 
motllwmd .... oje.., warsztatu. co dopro .... -adn 10 pt051f1 dro~ do prze­
ładowania kompozycji ':!!bCdnytn bocaetv.~m sznegół6w, a to z.e ",'f>i 
stron)' - do pewnej chaotycznołcl 1 zademnienia z8!adniczej konC'ł!pcji 
obrstu. 

Olale«o tet najlepnyrnł '" przykłady naJeŻ4c:e do dwu f'kstrernaln1Ch 
orientacji - z jednej .trony obraz.,y stud)')ne, no~c:e jeszcze na sobie 
wyratne pl(tno akedemłl - z drucll"j naibardzle j dojua1e. ostcz~ne, 
linearne k"mpozycje bf'z.pn:edrnlotow~, oparte na o,ólnej zasad.zle dwu 
zasadnJctych barw I ':!!wartych. czy.to pn:eprowadzonyCh pod.zlał6w tor­
my. C61, n ie od dzlł lI.·ladomo. U: mistrza poznaje się w otranlcuniach, 
któ"- to pra ..... dę nie tylko Uf'szt" Pełczyńlkif'mu dedykować naldy. 
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Matki 
dzieci i inni 

ICIIII,K oJatny te .'r. n 
moc do doktora? Moin.&. t>n.edei 
nieOOŻądane ! cilll,ż., I!llpoOiec. 

Kobieta si,. tachn~ll. Tot lo koi­
clól :takatu~c: ... 

Co jej moe:lam odpowieddeć? Zy_ 
de, podporządkowanie nakazom 
pl"nącvm z ambony i tak dało sie 
jej mocno we znaki. Pewnie l:a rok 
przyjdzie tu t.nów z dziewiątym, 
jeucze bardziej scherlałym pOtom­
lciem. Kto to wie." 

• • 
Te dwie Ilutentyczne hlstOT!e lIkła­

dają sl~ na portret mIltek. jąkkh 
zapewne je!! niewiele. Przed uer­
szym uogólnianiem orzestnegą pe­
Itawa włASnej roddcielkl. Równo­
cześnie jednak kate wyczuliĆ uwa­
g!!' ni podobnie drastyczne wypad­
ki. Dość chyba czeste. Nie winie 
jednak wylącz.nie Iyth koblel. 

Dlaczego lej obarczonej licznym 
ootomłlwem kobiecie nie pawie- \ 
dziano w pare. jak !ie niepo!ąda­
nej ciąt.y tapobiega? Przebywala 
przecież kilkakrotnie w upita lu, 
dlac%(.'!l'o wówczas milctano? 

Jest tyle poradni matki i dziecka. 
Dotąd jednak nie OOkUstoM si~ o 
syslematyczne docieranie do tych 
koble~ - matek, co do których nie 
ma wątplly.·oścl, te wymaa:aJą opie­
ki I pomocy. Dlaczego? 

Zmowe milczenia wok6! tych -
pnyznaje dratllwych spraw 
on.erwa! dość skutecznie Zwlarek 
Młodziety Wlcjskl(!j, organlzuj"c 
wiejskie szkoły zdMwia. Uczestni­
czkami Ich są glównie młode dt.iew­
czeta. Dobre I to. B~ą lepiej orzy­
gotowane do. trudnej roll matki I 
tony nli ich wlasne matki. 

Pewne kroki ood leło Towarzy­
Itwo Swladomuo Macierzyństwa I ... 
ojcostwa, co tak słusznie jut pod­
kre,ślane. Towanystwo nie dociera 
jednak w dostatecznym !toon lu na 
wieś. Jest okat.ja ku temu. We 
wsiach rzeszowskich zouanlzowano 
tej jesieni szkolenie spccjalr.e dla 
kobiet. Niech te tIIlaclQlenla łącznie 
% odpowiednią literaturą majdą sie 
obowiązkowO_W progr .. mle. Kobiety 
wiejskie, zwłaszcza w Arednlm wie­
ku są w wielu wypadkach godne 
potaJowanla. 

Kto w końcu. przy jakich oka­
tjąc.h ~zle rozmaf.'lal na takle 
tematy t metczyznaml? Jak dcotad 

POta sporad,l'J'Uwmi wvpadkaml 
pozosta;ą oni poza tasięgiem jakle· 
a:okolw!ek dz.lalania nniefującelCO 
do podniesienia I określenia roll 
mei.czvzny w świadomym tworze­
niu rodziny. o kt6rym nie mGte de­
cydować przvoadek czy tet ząoo­
mnienie się. A mlodzl męicl:y1ni? 

Kled,. wreucie Rtesz6w docfelu 
sle ooradni orzedmał±eńsklel ' 
prawdziwego zdanenia? rakie na 
wtór krllkowski. Obecny ulą:łek 
mimo of!unej prac;r lekarzy lakt,,­
W\I TSM urąlli:l tej powa1nej Ipra­
wie. 

Zycie wielu kobiet, ,Jównle :uś 
tragedia dl:leci doatatec.znle jasno 
WYl:naczaja kierunek społecznelto 
działania. E. JAKU80\V51tA 

~DNOKS~Ą~Gc-_. _________ • ______________________________________ -,,~tf_!~_ 

P
AMIĘTAM atmosferę tamtej 
5esji. Nie młala ona nic z 
drętwych jałowych pQ$iedl.ien 
z niemrawą dyskusją I nu-

dzącym ,ię audytorium. 
Prze~ląd8m kartki not('su. Note6u, 

dzii "archiwalnego". 31 maja 1960 T. 
Problem ,esjl: "Rozwój kultury 
wsi I małych miasteczek". W pre­
zydium segJI - wiceminister kul­
tury Zygmunt Garsteckl. Referat 
wprowadtalacy wyKłasr.a kierownik 
Wydziału Kultury P!ez. WRN. 
Omawia aktualn" stan bazy loka­
lawej plac6wek kulturalno-oAwla­
towyeh. mówi o fInanIach, kadrach, 
kierunkach działalnoścI. Oblekly-
wnie. rzeczowo, moie ;zbyt laa:odnie 
mówi o sprawach wprost skaMa· 
IIctrlych. Bo co moina powled;t!eć 
o radach narodowych, kt6re w ogó­
łe nie przewidziały w bud~etach 
śr,....-Jkńw na ~al\"llP kslaiek' " . 

Referent ~twlerdzo:: "Na 24 po­
wiatOWI/ch ł wiejskich bibliotek pu.­
bliczrtllCh polowa otrzvnwlo kred~­
tv no zakup ksiq!ek W wl/soko.fcl 
roku " blcqleoo, 114. - kred1Jtll nit~ze, 
lub nie otrZ1/mala Ich wcale, (1 tl/lko 
"4 ma '1(1. ten cel Zwlęk&zonll lun­
du.n" .•. (co z p!oc6wk.o.mi nowo :zor­
garluowa"l/mi?). 

"Przeciętnie na jednego mieu­
kańca wlldajemll rut zakup klIlqżek 
J zl 30 gr. w tym wmidete 2.:: 3C "r, 
na wn dot6w"ę. Przeetętnl/ lita tllll­
tvan.y al/telnl" nie Otrzl/m.uja 'la· 
wel jednej nowej klliqtki rocznie". 

Gdzie szukać prr.yczyn tego sw­
nu rzecz,,? Zabiera głos pn:ewod­
nlczący Komisji Oświaty I Kultu· 
ty WRN VI' Rzuzowie J6zef Wój­
towicz. Jego pr:zemówienle to kore­
ferat do poDfl':ednlego wystapienia. 

Na sali poruszenie. Pada j" nie 
tylko liczby. ale konkrelne przy­
klady zbyt niefrasobllwego trakto· 
wanla prOblemów kultury przez ra­
dy narodowe. prtyk:ład" drastycl:­
nych umledbań w tym zakresie 
właśnie na wsi I w małych mla­
łleczkach. Bibliotekarka w biblio­
tece ... bez pieca. Miejsce akcji -
Rzesz6w, mlalito wojewódzkie -
dzielnica Budy. Powtarzające się 
przykład" wyrzucanill bibliotek do 
jeszcze gorszych pomieszczeń ..• 

Na sali olólna wesołott: Kilka 
mie~lęcy temu w pol)'lil'szczeniu 

Po (tw6ch 7.luadnlcz"ch wystą­
pieniach dyskusja. w wielu wy­
padkach ostra. polernicUla, ale na­
"echowana wielką tfoską, by w 
środowisku wiej~kim stanowiącym 
tny czwarte mieszkańców woje­
wództwa dokonać hnrdl':lej wido­
cznych zmian w zl'lkresie Upowue­
thn[enla rozwoju kultury. 

A potem podsumowanie, cieple 
dowa ministra Ganteckle$f() i otl­
cjaln..v dokutoent b~ący zbiorem 
praktycznyc.h wskazań, jak n a le­
ty realltować t e w s z,,-

na do tworzcnią we wsi dobnI' 
dzlalaJacych. właściwie WYl>Osato­
nych, znajduj"cych się w odpo­
.... ;cdnich DOmieszcz.enilll:h, ogrza­
nych I ołwleUonych placówek kul­
luralno-ośwlatowych. 

Nie kilka rachitycznych. brud· 
nych, z kilko:na połamanymi slo\· 
karni świeUic, ale Jedna z prawdzi­
wego zdarzenia świetlica, czytelnia. 
klub. szkoła oto prak\yctnle 
realizowany juf. od kilku lat .• mo· 

dei" kultury a:romadzk.iej w Rzl'· 
szowslUem. 

ADOLF JAKUBOWICZ 

ZBLIŻENIA 
stkle mądre i słu.znl' 
p o s t U I a t y. 
Otrzymał on w aktach WRN ko­

lejny numer 15. Nie fetynyzUJe 
wagi D!XIobnych uchwał. Wiem Ile 
najbardziej słusznych. I celowych 
wniosków nie jest realizowanych I 
:)()~o'taje n/l papierze. 

Ale jett w uchwale numer Hi!jlO 
"O rozwolu kultury wsi I małych 
mluteczek" wydanej pr1ez ne­
szowską WRN w maju 1960 roku 
war10M:, która sprawia, te teraz po 
'trzech z górą latach jest to pro· 
gram, który nie stracll na swej 
aktualności. te podltawowe Jej 
wsk8zanlą mogą być Jeszcze przez 
szcrea: lat realizowanI'. Działacze 
kultury w woJewództwie r~e~zow­
skim znają dobrze ten dokument. 
Posługiwali sl~ nim niejednokrotnie 
przy' załatwianiu wielu lokalowych. 
kadrowych i' finansowych ootrteb. 

Uchwala jest bowiem dobrr.e osa­
dzona w rteczywiltoścl. Określa 
kierunki działlIniII na wsi I w mll­
łych miasteczkach, ale J'Okazuje tel. 
od C1:eJl'O zaldy DOmyślna Ich reali­
zacja. Jest to program, który t.mle-

Trzy i półJetnla praktyka stwa­
rza motliw06c1 porówn.ań I kontron­
\.acj!. Z tego chyba Itwierdzenla 
wyszła Wo jewódzka Rada Narodo­
wa podejmującdecyzjf:, by na wrze­
śniowej sesi! dok<ln"ć occny reali ­
zacJI uchwały Nr lS/60. Zamhu 011 
pewno słuszny I u5Ffawledllwlony, 
ale mImo starannego przygotowania 
materiałów. mimo kUku intere!u· 
jącyeh wyoowledd na tema.ty zwią­
zane :r; problemami kultury wsi I 
małych miasteczek, ses.}a nie .speł­
nUa w tym punkcie pokładanych 
w nieJ nadt.le!. 

Nie moglo 1.rcsZtą być Inaczej. 
Trudno wymagać od radnych. aby 
w jednodniowych obradach, idy 
por:tądek dnia przewidywał podsta­
wowe w tym czasie problcmy w 
zakre~le produkcji rolnej. nlelatwe 
zagadnienia budownictwa, mogli 
wystarczaj"co wiele uwagi pQŚWlJ:· 
C!Ć merytorycznej, ul!'Czowej dys­
kusji o tym, co uobllltm" w zakre­
sie upowszechnieniA kultury n8 wsi, 
czego nie dokonall~my I dlacze!l:o. 

Nlenrzypadkowo wieC ch.vba ,ta­
ło alę, te Egzekutywa Koml!rtu 

Wojewódt.klea:n PZPR w Rteuowłe 
odbyla 8 bm.' pcsledz<!nie o ident,.­
clnej co $esja WRN z 1960 r. pro­
blematyc!!. Ktokolwiek chce d:r;11 w 
naszym województwie k$zta!tować 
rozw6j tyeia kuJturalneqo musi 
uWZJ:I(dnlać zitpclnebowanle •• ktu­
alny stan i braki występujące w 
tej d~iedzlnie widnie w !rodowi­
skach w!ej~klch i małomiejskich. 
Jest tQ warunek oodsta.,vowy, kt6-
ry wynika z t'leczywhtej struktury 
soolecllnej nanego terenu. 

E~kutywa wysłuchala informacJł 
na temat stanu i perspektyw pucy 
kulturalno-ośwlatow"'j w tych wła­
mie środowiskach. Informacja w 
sposób szcze.c:6łowy I konkretny po­
kazała, te trzyletni okres dzlelacy 
mu od ogJoszenia uchwały przyni6llł 
w województwie szereg interesują­
cych Inlclatyw kulturaln,ych. Zmie­
nil si~ kUroRt dla potrzeb kultury, 
nastl\plla aktywizacja wielu środo­
wlsl~, pos:rerzono szereg tradycyj­
nych dolycbcza~ form pracy kultu­
ralno~wlalowel. Wojew6dttwo lak 
nlgclv dotąd zaCIęło pod wieloma 
wZIl'It;'da~! wyrńinlat się w skaU 
01l'61nopol&klej. Realizacia uchwaty 
prz"nJosla nopray.'e sytuacji lokalo­
weJ, finansowej, kadrowej. W wielu 
powiatach w powdnym tltopni ll roz_ 
wlnę!a sil" Rktywnoś~ kulturalna 
rzeszowskiej WII. 

Przykłady? 

Przetywallśmy nybkl ronvól~­
telnictwa. Z 101)1) - 251)0 nowych 
czytelników rocznie w latach 1958 
-1958. do 20.000 nowych czytelni­
ków roctrlie w latach 19j50, 1961, 
1962. 

ZQknńczyllśm. on~ani't8cję .led 
hlblJotek lft'omadr.kich. Prawic pny 
30 proc. blbllot~k wichkich mamy 
luf: czytelnie. W wyniku reall:zacjf 
uchwały powstałO Ich prawie 200. 
W roku 1961 - ukuoilUmy rekor­
dową w !'k'lli kr111owe! llczbe łtslą­
tf'k ta kwotę 3.1100.000 zJotych. 

Inna rze5znw~k3 inicjatywa: kina 
ołwlatow~. Ze 144 aparatów pro_ 
iekcYlnvrh wvk"onYlItywanvch do 
wyśwlelhlOla filmów w roku 1981. 

ICI-r daJny na alr. 4) 

dawnej blbHoteki usiłowano otwo· 
nyć." areszt. 

Biblioteka na strychu, wchodzi 
się dQ ' niej po drabinie. Bezpań­
,kle śwletll~. Co t nImi U'Oblć po 

' Ii!rom1tlch dzlennlkarllkłdt"bdezwach 

FOTOGRAFIKA ZDZISŁAWA POSTĘPSKIEGO . , 
o ich kompletnej bt>~Utyt~fJ:nośclt . W polo:u.I111 wrzeInlII J9~f r. 

111%g6r%4 obok KomaltczlI 
zakwłtlll blekł ł :złelt'niq na­

miołÓw, wok6ł któT1/ch kreclll/ rię I 
rtnpala1u ognilkc; tlH1/.tuczne wł6-
C2:ęgi z cole; Po~kL Rozpoczl/fl4ł Ilą 
l Rajd G6rski 'IV nie(l~czadacli. Im­
preu, kl6rG 'Zapoctqtkowala powo­
;en"1I ruch tU'1łllycznll tO tli'" pięk­
nI/m ookątku 7I4$uj %Ieml, trwają­
cI/ nieprzerwanie do dzil. • 

Kilkakrotnie w CZUle przemówie­
nia W6jtow!cu. - oklaski. I zn6w 
przykłady, liczby, wnioski. 11 gro· 
madzklch rad narodowych w po­
wiecie dębickim pruznacUl na po. 
tneby bibliotek 1)0 21.700 zł<1tych. 
Rzecz dotłla raczej niespotykana. 
Miejska Rada. Narodowa w małym 
Cleszaclnie daje SD.OOO złotych na 
zorga nizowa nie czytelni. 

W roku ooprzednlm z funduszów Już na. plerw.nvm odcl"ku tra"ll 
Wydziału Kultury Prezydium WRN oniamleli.łml/ % Z4chw~tu. Po kilku 
utworwno 7 takich placówek. O!lar- godzinach maru"u rozbll/sla bowiem 
ni pracowici ludtie t wiejskich pla- nłe~pod.zleWQnle w lesie tafla Jezlo-

, . . rek DlUlzot~ń.o!klch. VsledU~mll. w 

wiodła "a. ot M UCZUl Halicza 
wr6ciljjm~ do awOich domów. Pll/-
1141 C%ał', blelZezad~kie krajobrQ.Z1/ 
zaCler4111 lię w pamięcI. 

dwo wvrói"iłmla "a Og61nopolsklm 
Ble,,~I, Fotografii T\1rlllltJ.ll!"nej 
oraz w"r6tnl,,,fl .pecJolne na KrG. 
JoU11/m Kookurlte ,.La, to fotogra­
fij"). Kor':'1I51ala .t" ",Ich cnętnw pra$(1 
cenltalna, n,ari tai czYla/nlcll zMjq 
wiele z nich ze I%paU "Widn.okre­
au". 

Traf/.cdV taktl za granicę. Za kh 
poJrcdnfctwcm pozlUJwali uroki na­
':1"1 lIteml widzowie orQCInizowa­
n~ch pr.:.et: Federację Swwarzll,ze-ri 
Fotogr4ficznl/ch wl/ttaw w Bor­
deau:!:, Wiedniu, Berlinie, Mont­
pelUer. Brnie. BrU{Jge i Uverpoolu. 

cówek. Z 392 blbliotek.ny. tylko mllcTe"lu podzlwiajqc plęktlO Idnej 
111 jelt na etatach, po%oslah wy- \ wodll. z kt6rej .tllrc:zal~ II1motne 
nagrlldz.ani ~~ rycr.ałtowo. Pncclęt- wferzchołkl jodel zapad1llch hen no 
na w"aokoić rycultu 300 t.lotych. dnn przed wielII 111.111. 

_________________________________ Po tygodniu w~drJwki, kt6rG za· 

Nieoczekiwanie kt6regol dnta zet­
knelem się z nimi %"6w.,, Ul Iród­
młdclu Rzeuowa. W gablocl. PTTK 
PYZ" ul. KoJclu,%kl Unilll wody Je 
ziarek Du.zatu!U,ldch, BlIllI tokle sa­
me jak WÓWCZII. we wrzdniu. S1'o· 
kojna WQ(łne lllłtro z odl:lljajqcl/mi 
lię w nim obIokami i demll4 po­
,trzęplo1l(1 'clan" la$\I, przybtZ4'Żrn! 
trBWl(, drzewa I grupa dzieU1czqt :I 
plecakami, kt6re zaln'llnwl~ IIfę tu,. 
taj w turl/ltllcz"ej wl6czędze. Kto 
:zrobił 10 :zdjęcie? Kto potrafiI tak u­
chtD1/clć I oddać nie tUlko soonerl('. 
Clle i atmolfer-: tamtrgtl rajdu? U 
dołu gablotv bili podpfl: fot. - Zdzl­
slaw Po.t~pllk ł. 

Od tej chwili uplllnelo wiele lat. 

WI/!tawo otwarta. olfatnlo w &te­
nowie je.t jakb" przeglądem ca:e· 
(lO d6robku Z. PO,JtęVI/dc(lo. Jej 
Ir:r.onem Iq fOlogrnmll ekłponowane 
w ,tllczniu br. l1a jego w~s'owie In_ 
duu.>fduaLnej, :oroan/,:ol/la"l"j te 
Warszawie przez tam~ejlte To­
Wart1l5P.bO Przvjaciól Sztuk Pięk­
nI/ch. Do "ich dolqczlIl at.łtor })O'" 
jed~ncze :djęcM z kilku p~ed­
nich wYltaw (,.SI/JTe ł nOUle obllc:ze 
tleml rzeszowskiej", .,Na szlaku Mo­
.kwa. - Krvm" ł In.) oraz /';tl/(o 'I14j­
"ow'Z1/ch prac. iwi<łdczqcllch o no­
WI/ch tematllC%nl/ch zainleruowa· 
n!4ch Z. Poltępskiego. Czolowl/m 
r eprll'ze"tantcm lej o&!atnicj gruPlł 
;e,t fotO()ram "Dwie epok!" (repro· 
dukowa.nll "Iedown.o w "Wid'OOkr(· 
gu" pt .. .Pokolenia~) 'WiA4czI{ClI, te 
obok krajobrazu, ar,.hitektu'1l, :za­
bl/tk6w. lenlOtem ,e()o zcl;ęć 1I4je 
.ię cz/ollllek ora.;: f',".,eQbraź.e:nla .za· 
chodzące na RzeJl:,ows%C%lItnie 
(zdkcie z budoWI/ dróg, Unit kolejo­
wej Up). 

P OTOK CARyIQSKI - fot. Z . POSTEPSKI 

Setki ly$iłClI hldzl prl:cwln'i'l lI ,le 
przez Bieuctadll - wfęknoU t a­
porataml fotogroflcznl/ml u boku. A 
jedMk 'Ile widziałem dotqd %dJęć 
Jufor Dulzat~ńak'ch, kt6rt chołbll 
Ul przvbllf:enlu oddawal~ ich piękno. 
tak jak fotogramu Zdzbltlwo Po­
lt,.nJkleQO. 

, oto znów wlddmll Bieltczady \.O 
Cf!leJ ich kro,le "(I. lVllłtf'lwle fof.OIJra ­
fiki tego autora. OUDarteJ l~dZleT\ te­
mu tO ,olac" l'zeszowlklego Blur4 
WUllł/UD Atll/.tl/crnych.. Potok tłfłłl­
cza,hkl, poronina C"'I"\IIi,ka. Hallc; 
~njtł~an~ % J<:rzem'pnkl. OWZCZIl bu~ 
koWQ - oto nlekt6rł' tylko rntoqra_ 
mu -blldzqce tuknote za odrami u 
tO/ch. kt6rZ1/ lut je lo!dtl,1I I ood%lw 
d/a Ich Dj"kna t~ch. co je dopiero 
{traz oglq!łojq. 

Jf!~t oowi .. m. mgr P.",tęp.$kl (z 1lYJł­
Jt.utatCt''lł4 prl1wnlk i tkonnmlllal 
fotoaro:fłczn~m pl.WC4 na5zIIch "Ot 
ł w on61 .. '1ajpf .. knftlsz" ... h zakat".sw 
"o$uf zll"rn.~. Przpmler;:a 14 WEdlut 
f '(I,ze,z (rlrl/ni .. hobbu: lu.rtI5tu""I. 
klerui..,,. nblektyw ~w"go llpa,alll 
nn ""lcI .. kO:lIl,:ze :zanyllci. na "olbor­
rł zll"l "'''czr r,.Młobrrr:r-u IIlrll",II1'/lc 
'1'1 lnAmi" U""''''" budoUl'tl ludri. 
któn;l f" tDZ""nq. 

WI/nlki 11." praMl mll;lq etęllo o­
gr' ''''M warto'ć hfstorvctnq. pow­
no'n dokumf'nttl wielu tzeC2u I ;1n ­
tol.de - ktćr!! ,uf tn'temi"",lll /)trrfi 
z,,;kain ,"umU "'u"'~one P'Zl'l cza$. 
zm; ~n!o.n" prz"l' llldil. 

Nie ma " lemai lnvdaw"Icfwa II 
R~'nol~lZczutnle. w kt6Tl/m ni .. bil­
looy zdleć Z. Po~t"pskfel1o. WIIIw­
rZtl ~tłlll'ano U cZ/f:łtn do p/nlw'ów ' 
fol1f'r6w J)rnpoouf"cIlCh /1lpkYl() na· 
5UJ .:.Ieml. Icld,,/ol!1 "II ,,1f'ltdnt'1 
WV.luwła cxWltun .. 'hlc:itj i bvlV na· 
gradzane (1"lko w roku biefqCllm 

Temat Je.! u ZdrlsloWn POl/tęp­
łk'('(lo Iprawq pierwszoplanową. 
Nic ulega O" żadnllm Imaczkom 1 
cią.ootom dl) JaJcynowr<II:la farfTl4, 
.uperorllgino.lnl/tl\ ujęciem. frapuje 
go przede w,zll~,:" l rn tte§~ tl:!QO co 
locograJule - D cl'lpm jeoo J)roc jut 
przekota"ie odblorCll pewne) wie­
dzV o fotorm,rotlJonllm ob:t;'cle. O· 
blekty te dob,ero ~larol1nie. j"t 
lotOlJrafiklem zMngatol(10nllm. d4-
jqcvm w IIwojC) pracv JwiQdeccwo 
J)lelena MU!" :iemi I kronikarzem 
D~zemla", Jakie sie na nie, dokonu­
j,. 

Ztt tDII510Wę prZIl placu Zwtide­
,hDQ no.le!'1 SIt' autorou:t OTU kie­
rown!ctUHI /JW"" dt;:t un:O:l'Ite. Cie_ 
szy run ta!Ue zainteref(,u:anie I po­
Dllrci.e \Vyd~i(llu Kulwrll Prl'!. WRN 
dla tej Imoru\ł, P02TVII14 bowlłTl\ 
pr~~puIlCl"Ć. :1' bllc mQU bedzleml/ 
moqli oglQd'lc u fla. Pl"rlohPl" tDlIsta­
WII (fott'Qraficzne) nieco CreiClBJ nil 
ral do r"k.,,-. jak lO się d~ieie do­
tl/chcza.l. 

WITOLD SZYMCZYK 
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Nowe osiągnięcie 
filmowców amatorów 

':.\m.tonk:!: nich artystyCUly Rzes:tOws:r:ayzny odnotował kOlejny 
.mc.e. Da imprezie o,6Inopolaklej, tym cennleJszy,.te odnl~iony pr~z 
najmlocl.Zł gaIłIi tego ru<:hu - tilm amatorski. Mam na mytU zaleCie 
przet; Amatorski Klub Filmowy DK WSK w R2enowie .,Rzech" 1 miej ­
sca w dziale filmu oświatowego na Xl O,llólnopolsk!m Konkurs!e na Film 
!Amatorski, który odbył sie w dniach 15-17 bm. w Gda"ńsku. O Imprede 
tej I pucy AKF "Rzech" rounawiamy z jego kierownikiem, Jen:ym Olma. 

- Jar.: pneble,.al lecorO(l%PY 1l0D­

bn! 
Impreu la ma Ju1 lO -letnią tra­

d"c}ę i eo roku organIzowana jest 
w innym mldcie. TegOtOl:zny kon­
kun obsadzony był bardzo licznie. 
ZgłolZono do nlego 102 filmy, z kt6-
rych ukwaIilikowano do ~talecz­
neJ konkurencji at 50, Społr6d nich 
jury II .topnla %łoł.one z filmowców 
ł k;rytyk6w fl1mowych, a prac:ujllce 
pod pnewodnlctwem :tnancgo, wy­
bitnego rei ysera Andne ja WaJdy 
wytonlło zwycięzców konkursu. 

, Grand ?Mx otn-ymał fUm ,.Zołnie­
nyki" zrealizowany pnez ARF 
X Muza % Gdanska. Pierwsze na­
grody w poszcl':e~61n,ch działach 
ot.M:ymaly filmy: "Zamknh:tv d%len" 
6XF li: Gdańska - Ul film fabular­
ny, "Żyję kultur~ mojego mbsta" 
x Klele - u. dokument. "Wielki 
'iwlat malycl) ludzi" - wd%h~le fil­
mów l'ó1rJ,ch oral': nane "Pnyrzą-

4, skladane" - za film ośwIatow)'. 

_ ~ mot~te lIowłedd~ eol lit 

prUT nad 'WaS$ym filmem? 

- "Pn::rrządy składa,"c" są fil­
mem dla fachowców o kOT.xyśclach 
I ustosowaniu nowych pn1nąd6w 
(doronych % pQa;o;cugólnych ele­
mentów) do obróbki m"lall. Jell:o 
-s:enarlu5:t był ,olO.wy w srudniu 

"ImI)tocV am()torzłI z AreF' 
,.Jłteelt;.· prZJI pracll n.ad fit,nefn 

.. PnyTlqdy skladane", 

ublegle,o roku, do realizacJi uli 
DnystąpIlIŚmy 3 lutego br. Scena­
rlun pisalUmy wspólnie z Intynle­
rem Knyutofem Magrysiem. Ja 
takie byłem retyserem tiJmu. Zdje­
da są dzlelem Tadeuna Piotrow­

skiego. montaż zaś - BronilIlawa 
Durdy. Film prel':en!.Owaliśmy na 
o,ll.'ółnopabkleJ nItradzie SIMP-u, 
w In.tytuc:Jach lukiadach pne­
mysiowych LocI%i, WarIlaw.,. i In­
nych miut kraju. Mimo dobrego 
przyjęcia pl'1.ez wldowni~. nie 
bard7.o wl!!t'%-ylem. byjmy mieli 
więkne aunse na konkursie 
ol"ólnopobkim. Byl to przecież mój 
debiut jako ~cenarz.ysty I rebsera. 
nR'Sl':yml konkurentami l':lIi były fil ­
my ,tarych I t:nllnych AKF-ów. 

_ SukcelI byl wlę~ pnyJe.rnoą n~-
1I1'10ddaoką.. Lkn się 00 łym bar­
d lleJ. te Jak !Jodawala !Jra.a I:dad­
~ka. tllmy oAwlatowe okua.ly alę 
naJba.rdlolej I nteresu.lą,eyml łI1maml 
X I Konkursu w pn elllwle6stwle d o 
JlClIoych, a le " adl leJ oda nJ'ch li two­
rów bbul u'.!1(:h. A jakle są dalne 
plany .. 1hech .. '''' 

Obecnie musimy ukończyć 
montat I udł;wl~kowienle takich fil­

mów. iak .. Wj.t.yt. Aleksandn Za­
wadt:klego na Rzes%Owszclytnie" I 
"WeJśele 49 IIIgl" - o rzUtoW­
s'klej Stall. UlcoitC'%enll wyma,a. 
takte inn,. nau film "Stadion". 
Wkrótce zaP'!'e:entuJem,. widowni 
nową wersje %naneJ:o kolorowego 
filmu o BIt'steUldach. Bedzle nn 
mia l irtn,. kom"'ntan I kUka rmwych 
dekawych sccn. POUl. tym chcieli­
byśmy bardl:e w~zyscy. hy klub 
na.1. na XII Ogólnooohklm Kon­
kursie w LubUnie. ktM'" odb"'(ł71~ si,!, 
w roku p"~,.nlym wYlltl'loil nie w 
jednej. ale we wsr.,ys!klch konkuren­
cjach. 

- Plany lIerokle 1 ambUne._ 
_ 1 realne, pod warunkiem, 1e 

do nastej klubowej C1:ternutkl d\"lJ­
dą newl członkowle.Obe-cnle pro­
wad limy wlaśnle :tapl,y, a w grud­
niU rozpoc;o;nlemy szkelenle. Wykła­
da<- b(dą m. In. uwodowl filmo­
wcy, abtOlwenc! l6dzklej WS~IT. 
Zalety nam ba.rdw, by u szkole­

nia I@.IIO mogło lIkon:yst.ać jak naj­
wi~cej os6b. Chciałbym t.aape:lowill: 

tatem do wSlJ'lItklch .• %aególnie Uli 
do studentów nenow5kich w,ł­

szych uczelni. o przystaple"ie do 
naszego klubu I .pr6bowanl.e .ił w 
tak pięknej drledzinle, Jak" jest film 
amatonkI. 

- Cbe10le tlnekatem,. ten apel 
n illlz" m ny1eln lkom, 

Rozmawiał: (w. u.) 

Zamiast 
podsumowania 

W zwiqzku ~ pol~młcznllml art"kuWmi 114 terna.t Marakt4! ru i ~d 
o rgcYlizacji wlej3kjch klubów pra8\l I kliq:k! .. Ruch" ( .• Wldnokrqg" % 2 7 X 
I l a Xl br.) otr.:r1lf7laU.łmy Uliele lutów, w kt6rveh c.lllU'lnJcy na d WJIPO­
wlo.dalq :rię It(l porlt..!l.:onJl w ortykułach tefT!,(lt. Nle!te t y, .le wzgl ( du na 
uC~IVlq obj(to,ł " Wldnokr(gu" nie mo±CmJl wvdrukewot fUCh fl stów 
na naszlIch lamacII. ZamlD.$t pod.fl.!moll.'Gnia dllllklujl publikuJe'llIY noto­
m/Nt vbmo Wv<l::iaht Ku!lury PrezyU.tllm WRN. które jorm,dllje pewne 
:lIlIICHtlI poWlIlall'an!(I. I działolnoki u'lej.,klch klubów p rally i k.łi4Ż/C 
"Ruch", ,l'lIoody tV "elnl lJOkrlltOOjllce lię z 1'O.,lulolaml więkuoki nllll<!:!łCh 
c.z:ytehllk6w. A oto teksl lcgo pisma (: IIlcwit'lklml skr6laml): 
I'łUIZVUllJM. WOJt:WOU7.K I ł\.1 KA ,n' NARODOWłtJ 

w RZł:szown: 
1YVIJZ I i\ł. IllJLTlJ KT 

.bu ... 6 .... ''' 'I t1 1I",".ld. JiIIIl t . 
C, ,, lra!,,y Z .... "'d UPOwuec!l"I",,,I. P ruy l K.I4.ł1d .. RUCI," o . .... Z ... , I~uk MI,,_ 

d-..ldy WI.jlllll'J \loaJtly l"kJIIY"'l o ••• ni"ow."I .... w.1 1I1ubOw p . .. y I ... 1" • • 
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"oudnł!- IIWllt .... k.ni",,,,,,oU p neM ..... ~a ... 1a ..,.n(puJ~~'Yth uuc! pn I' IIt..,,,l · 
•• eJ I " h ' buw .... JI'.cO ..... llth "odteltyt" radom n .uod01JYym : 
1. Kluby POWinny powSl.w.~ \ll'J;tot, wU)'et"im W" ... ·.I.ch . ... klOryth IIot ycb . 

na. nic m. taclnych p'.e6wck ku'tur~',,"."' ... I.l o"')·eh. 
t. W "~. l tP,,ej kO!eJnoki kl"b" IItuy I "';'1tkl ".,wlnn y by'" nrlłanl.o .... "e 

W pl.cO ... ·k •• h k ull"n.lno· .. iwl:Ol"wych. oit wyllunJllcyelo .! ~ ł) "' 01" " dd:OI. ' · 
ookl'l 'ub ile ... ·yp .. uło"yClo. 

2. SI. Jelt w .... tI" t ukł ... d.nlt kl"~k"',,' .pntd.ty ... b! b !lO l ek.~Io. 
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,pl'J;t(\ały o ••• do p , oW.dun'. d.ia I3' .. oki /<u ltu,.,no-ołw,u .. w eJ "pe w .. 1a 
,,"ud,", "O"y'laJ_e s pom .. "y ."I"luno .. ·.II)·Ch o.l!:an Lnc' l I o ll .... olel ' pO_ 
I ' CU . .ut ..... 

S. Lok~l, w .. l l) r,...., po .. ·.UlJe "lub , p6"o.""Je wl""oJd'ł dotyc b<:,.uO_&O ,,tyt­
kowlIl" •. 

.. !Muyt .. ryu.n ... plek .... d dtla l. lno'e l" "lul>6 ... "U.t d O .... la.e.nie ..... lu o ... · 
n ikI),.. J,~, ...... wi>l7kltm wydt la lóW kultury .rad narodo .. .,..,b. P6"'.I"",,,,,\;, dO-
mó ... · "ultu., I po r ... d .. 1 hlltrnkcyJ .. o·",,,tod,·nnyc:h . 

" N.d dt la , .. I .. ok!.l! k Ullu .. l"o-oiwla",wlI k,u!)u I ,"p6'd ~i .. U II1.", • , ... tytu"J. · 
"" o ' ''', o r nniud.ml .I'ol .... .. o·ku ltu •• lll y"" e~uw.t POw!nn. , POdab"i t J.k 
... i .... '·Clo 0 ! .. ,,6 .. k.eh •• :011.. 11'0ltn ... lnda ' ... lu'lco .... ). 

.. P,ac. klu bI) ... p OWI .. " . byt oP"tł. ..... p7oll"' ... ~ch ."'1<c. ' lo ... ·"" '''Io ptt« .a_ 
d , 'pOlec , ,,,, " la hl) ... o . a. wydlialy ku' I IIry p r."yd i6 .... pewl"tIl< W)'Ch r. d ... . 
r edowych . PI.cówkl "" ... la l owe n.n .... oJt ... ód>lkie ~o""",I~t .. "" al! do Ildl le l. · 
lik p .. moey ... op r .co...,. .... "la IY"h P'''II(.",II.,.. 

Z·CA k ' f:k P\"SIJLA Wl'tł7. IAł.U 
lotG R J OZ1:F KA N'l1I: 

ZBLIZENIA wiedllwiona jest c%ynnikami oble.­
ktywnymi (sprawy ;m.nsowe, 
przeniesienia. zmilIna tIIwodu itp.). 

Ale co moi!' uspnó. wiedliwić fakt. 
że w ciągu 3 nIespeł na lat t mienia 
lIię w po .... -Iatach 26 kl. ro .... ·niJc:6w 
wydtialu kultury? Ze w niektóryc:h 
poWIatach zmL.na na tym ~tano­
wisku na5t~puje w roku dW8 I t l'l:y­
krotnie? Badanla prowadum.. w Ja­
tAch ubieglych puez Rzes2ó:>wska 
Qelt:',alurę NIK na 1.lecenlc Sej ­
moweJ Komi!t;1 KuHury w pełni te 
fakty potwlerdzai~ ... 

(CI", daln,. te dr, .) 

wykorzy.tujemr w roku bld.ącym 
prawie 340. Jest 1.0 retultat ro ... -
aadnei współpracy Wydziału Kul­
tury Pru. WRN z .. Fllmosem". 

Motna by tych pnykbd6w pn:y­
toczyć więcej. ale nie o to pne­
cie! id1.ie. Ilustrują one w pe .... 'ym 
sensie niedecenlany jeucze ~if!.gle 
kierunek pomyślnego fOr.r.oil\l:,-.a.·a­
nia szeregu orobJemów ..... lej pracy 
poprzel btnlejące w nas1.ym .yste­
m le wł.dl':y drogi I moiliwołci. Nie 
pop.rze% rejt.nowl!'kie rorotleranle 
lita\" lecl': mądre. we wlakiwym ali.­
lIle, pod wlaśt'iwrm łldrełem kle­
r OW8ne postulaty I propozycje. 
pnn codzienne płłnowllflle ""Iu­
nych spraw i %yskiwanie dla nJch 
coraz to nowych l!'Oj usznikhw. 

Kle z ty~h tr:yletnich dobrych 
prakt:rk nie ~tracilo na aktuRlno­
kI. Mote dziś w okre.ie. lidy 011-
nieJ niż kledykolwlt'k Indr.if'j mu­
.. Imy eRlądnąć kaMy wydany ~ro~ %. 
w większym jutue siopniu po­
tneba PO;o;naWaĆ mechanizm. klór'" 
rząd%1 probJe'flaml kadr. bazy lo­
kalowej. środków na dzi.sllllnoM. 

KUkuJ:'odzJnna dvskusla na Dosle.-
d teniu ERzekutyw.,. w~k!ł>:.v ..... al(l. ,,, 
p roble-n r07.\1'01u kultur." na wsI. 
ma dziś pNI I(onlec. llI'i3 roku "~e.­
r eg now.ych el!'m"n'ów w.,magaJn­
~ych oraktvclnych rOlwIR'ań. 
Weźm" (1111. przyk'arfu ukr l,. "Tc -

lewlllOr". Koncepcja wyllunlęla na 
o.latniej sesji WRN pn:ez Komlsj~ 
Cłwl!ty I Kultury WRN :nalazła 
niemal nll11chmla~towy ochew w 
Związku Mlodl':iety Wiejskiej. 

Sprawa jest prosta. Telewll:ja 
orzez swą o.lfromnle. Rlrakcyjną lIi!ę 
oddtl.lywanla deny się na wsi 
dutą oopularnokią. W szeregu 
ośrodk6w pracy k. o. w Kolbuszow­
~klem l': powodteniem wykonYlItu­
Je się ją w pracy politYCEMj. w 
~zkoleniu rolniczym. jako materiał 
lIusl.racyJny do wykładó ..... Pr:ykla­
dy innych wojew6dztw uc:ą. te w 

ciel1:\! nledlup;I"/(o CUlIU mntnfl by 
wiejskim pilICÓWkom kuHury pr%,)'­
sponyĆ wieje telewl%orów. 

Tr%eba. aby rady narodowe zasta­
nowiły s ię mI(! moiltwok!ą ,two­
rzenJa pewnef!O funduszu. który 
bylby uzupełn Ieniem społecznie :,e­
branych środl\ów. 

Jut dl':lś. m imo te dotąd nikt nic 
pOdląl decyl':jI o d o f I n a n s o­
w y W 1\ n I u te strony .rad na­
rodowych tei akci!. w ZMW notu­
jemy ~:iIkadzlesłąt pr:ykladów sa­
morzulnell:o organil':owania sit: spo­
lectny{'h komitelów zbiorowego UI~ 
kupu tp.lewl!orów. W ich skład 
'vchod~ą prze<bta"lll'!rieJe sp6łd%lel­
{'%ośc !. rolnicy. dzieci lbil'rają~e na 
:en "el mAkulature ... 

Init'\alywa ta !tpotkllla sie z DO­
l.yty\Vnll op!nl~ {'złonków Eg~e«u-

tywy. Cz.y .potka si~ równie! % po­
mOCII rad narodowych? 

Dy~kulllnci ubie:-ajtcy I:ło. ,... 
dyskusji wle!e miejsca p(ljwtęctI: 
t.rdcl, formom i melodom pracy 
ku\t\.lralno-ośwlatowej ni wsi. Jest 
to l':\loełnle U'Ol:umlale. 

ReallJ;uje .ię u nas nereg pro­
pozycji oparcia d%i:\lalnolei kultu­
ralno-oświatowei o nkol~. biblio­
tekę % cl':ytelnla, o klubo-kllwiar­
nię, świelllcę. 

Gdzie I w Jakiej formie naldy 
stwarut priorytet po.fo1uełó1nym 
koncepcjom? 

Ioformacja PTl'e<Istawkma EK:e­
kulyw!e nie pomlnęla spraw dra­
tIiwych. wyma,aj.c,"cb prllkly~t­
nyd, posunl~t!: %e strony admJnl­
s\.racjl wł%ystkich S2uebll. Sama 
ZlIŚ u~hwala WRN powinna - zda­
niem Egzekutywy - doezekal: łi(' 
rat j"ncze Uctel610wego przedys­
kutowania. Osią-:nlęte dtiękl n!toj 
ruultaty nie mogą być usprawie­
dliwieniem tzer..gu 7.aniedbań, jakle 
zAobserwowaliśmy w ostatnich I.!I­
tach. 

Nie Jest spraw. d%lennlkArUI 
1'_"OOOnowanle przedmiotu takiej 
dy~kusli. Chclalbym jedynIe przy· 
pamnll!t klika spraw, któ~ są sy­
I!"nalem alarmo .... 'YOl, te dzieje sllt 
co!I niedobrego._ 
Je~tdmy wnle-w6d7twem e ~ro­

mneJ pl.vnnoŚci kadr w reroreie 
kultury. Cz~M: tello procelu usprĄ-

Czy nie t polityki kadrowej w re­
~!!reie kUltury wUłlł łi( popularny 
dOWCIp. ie klcl'O""nlk jest jak tle­
mnlllk, C() wsadur sh~ J!o na ",'Ie»nI: 
I Je.lenią... wykupuje? . . . 

Oto inny pnyklad. Sl':c2Yclm'y ~ę 
p:utą I!t:' ... bl\ bibliotek publicl':nyc:b. 
Pod W:tgl~em Ich lIaby jute-łm.}' 
hodajże na drucim ml!!'j~cu \lo' Pol-
5ce za wojew6cb:',,"~m wanzaw­
!kim. TymcUl.!lem jak wynikli. t ba­
:.tań prre!)rowadl':Onych pneł: Ta­
dcus7a Zanl;bskiesco ,,~ wlehkich 
plac6wek blbllolecm,rch '1\1 woje­
w6dztwlc ne$:>:owskim mieści się 
w pomie-ncl':enlach ponliej 20 me · 
t.rów kwad ratowych powierzchni, 
b'ldf ..... pomieszczeniach niesamo­
ddelnych. 

Bartlzo O!.:tez~ne normy UlIta­
Ione pnu Minble rslwo Kultury 
i Sztuki dla placówek lero I :!' !)u 
wynos~ 28 m kw. 

To pra ..... da, ~e wuosła u nas dwu4 
krotnie liuba impr-ez arl)"l!tyc%nych 
organll':(lwan,.ch na wsi przez pi li­
cówki zaf,o,'odol'.·~. Ale czy ,... Ieele 

Nr" cm. 

Zola/'1zl!ltii!t. 
'''COD~'Ą 

Z preml ... " sztukI Juliana Ursyna 
Nt.:m~eu Pt. "Powr6t 1'OIIr.." WY­
sItP"j" .... ,QbQle lO XI 1),. r.ń.twowy 
T .. u,. lm. WandY SI"maukoweJ. 
Rety..r",m '"" ~lwJ.ra Tunl<a, .. opr_ • 
cl,sll'CUla <>Pra"........... t~I.r.. w. 1):'" 
t.:ktu Ir .. ny P .... kow.l<\eJ. 

Z lnkJ.lyW)' OJura W)'$t:!.w Art"..lye .. 
nyeh YJ td(ly uw •• I .. k ""'bywaJa Bi,= 
w lIuo<zowi .. , YJ loka!u p",y pl.cu Z...,._ 
cttstw. 2 "Wl .. C'SC>l'l' rO&mllow o -tuce". 
wykl'd '"a"\lurac"jn)' pl. "R"",-,r;yW1.­
It<*" a .IU~'" w c~.,,,.. pltrw'J:oeIo 
.. wleeU>rU" WYIlIOo!l!/ pr .. ruIW Ak.a6Pmll 
s"tuk PI'IIY"Eft)""h ..., KukoWi_ 
d r W1odt!ml .... z Hodys. Impr"u wlt.bu­
dula oc ... m,,", ulnle<oUowan!e. 

W Klubh .. f'.br~·~ym zaklad6 ... Me­
talQWych w N.,." .... J P .. b,t 01\ .. • •• <0 wy_ 
5\"WI': .. U" rt ..... '6eh pl",ly"'o,," nl!1~O'W_ 
Ilr.klo J."" Mate."lck!"lo I .0\(1011. J._ 
k ubooWlcu. :-':"om!UI YJ Ir;lublt zakla­
dow T\o.·ou)'W SZIU";,o,y<:" w PUllk<>­
wIe "r,ynna lalI ~Ia",", m.l"rs~ 
",.r..", Z!"'1'IllIk!<:'J::<>' 

W w"J_óadwle I'UM.Q'W~!", bawi 
>:Mp6I P.ństwQ ...... r;o PrUdsltbloratw . 
Imp, n Ełlrad .. "oyt:h l. LubU"" t p ...... 
I •• m .. m "Br,wl> b;.... Arlyscl lubell<:,. 
.... ,...r.. Pi. IV mn\ej""ych mle)scl)WoldaCh 
... 0) ....... 6dU .... , 

w r. maCh It OIl0J.tl,QpoUoltJ"'lo rl!Ołtl · 
w~lu Sztuk Rosyjskich I RaddHldch 
W Kalowleach " ......... kl f>.ństwO'W'!' 
Tt .. tr ~m. W. S\""'as.!Itowel wy,t"pI.! 
te utuk" M.bym. Gorkl"'1I0 .. J.J"r 
B UIy.:..:>W l l"nI" w .... ty ... t;1 Sld"n. 
Wintet. I "., .... O\lralU K.rola G .. ) .. w­
slllej.o. 

W Sztokholmie odnaleziono 
rękopisy Brechta 
\II' SUOkb .. l ml. o d .. .aI .. d oll. "owa 

.~ kopll ' BettoUI Bne lo la. f' oe lo""ur .... . 
• oklUU pObyt" pl.ana ... e"'!ar.eji _ 
8"we~ 1 ,. 8", I .. ukke do U l g ki Bucbl., 
"16""J , Ilow"y m boloal U e m m ial. b yt 
bln. rynna o .,..t.., _ .. wed_ki 100Jowftl .. 
" .. ol"ołt ~n.t'brt .. t. " I~kh "Itrut, 
kl6T)'ch u~lt o le była d olychcu •• o pa· 
b 'l"'''a .... 

Ut wn.y I.e , n}d."J1\"e ,\~ ... p ...... d .o!u 
BibJlote"' l K.óh.w,KleJ w Suolcholml. , 
.. . bOI.ell wY'law~ łu l>l1euu.w40 " lO .. 
. ... ta" l. o,watt . w lIedd bl. tej p lacOw­
Id Ol' k w i .. t.u lu .. ... yulelo rok .. , okuj! 
U ,Ounle)" JtUYb )'d. B.~,bte d o 5 .w.· 
tli . 

Nowy numer 
"KAMlEt-IIY" 

pn)'lIo,1 oaere l IlIte.e,."J",,)'ch po.,.,,)I. 
, lal{ pln~ w n i ... : Marl. ReeloUYo­
'U,dJo it k . _ .. Teat r 1 yat;a" 10 ... y ld­
d .. . T UI"" lm. ~ . ()~I erwy IłO J U,.,. I.­
Wll ), 1I'1""toIY K ..... lee - " W ofl.­
•• c ll ", J.n y Ootl.ln l _ " lU. b t\.lkl . 
....e lo llluJ. plllllo"," lk. K o ... al.w.· .. 
' ren. uu J. " ,. . m ,lul< l - .. K 'opo, )" pla. 
1I 0 .... 1li.... A nn. Jt .mle lLlk. _ .. L i.t • 
k y luIU,,, " .:r6ul. R~d~mlń.ka -
" S p O:k;"'/ •• W~.I,, "''', Zbl.ol_ IVa .. • 
•• cul< _ " R.dołd I t .o,kl'" lIt ... I.I.a. ... 
O'C,'ow~k. - "Elr". 1... p Obot ll <>4t " • 
Wlod • ./Inlt l'J; r. • • !/.... - "upan,.. m l,­
II . ... ~, KrtYUIOf OIOIOw.kl _ .. P u l....,. 
III ll,'u ".Jtelld l". &dlli'ard. St." Io u u -
" W p ol,,". 

1' ... . !ym ptte r1lld pru)', 1< ..... lk. ktol· 
lu nin. I I II. 

Jak aę.to .t.a\ystycmy mlnu.­
ni« przeciętnej Itatyitycznej wal 
n",uexo wojewódl:lwa ma sunsę 

; obaczenia ~kieJ Imprezy? Raz na 
pIęć, .ześć la!... . • 

40 proc. kin wle}sJtleh w woJe­
wÓthtw1e r:euowsklm otnyma lo 
now" apA riltur~ kinoOwą. To Impo­

nuj1jce! Tylko te na iedno kino 
wit:'j$kie przypadało w 1961 r . w 
Rze!'zow~kiem 17.00f! mieu.kańców 
uroieStkuJI\~ych 17 w~i ... Są po­
""jaly. Idlie w~kafnik len wynOłIł 
d wadzieścia kilka tysh:cy. 

I Oltatnill uwacll. wydaje mi się 
na ~usie. Zbllia ~ię %Ima, Pl'1.Y)d. 
!nle,l. mrozy. Pr:yjemn!e jest 
przyJśt do jasnej. dobru ognanej 
świetJkr, czy czytelni. WlItydllwa 
1I0rAw. jest pl'l:ypominanic gro­
madtltim radom narodowym o tal 
podstl'lWowym obowl(\lku. iak do· 
starcunl!!' oFlalu. wstydli'll," tym 
bardziej. t,. wlpkscl:Oić z n:rh wogó­
le %lIkwidowała łrodki na p.race 
l':wi4[zan. % utrzymllniem c%ylltołei 
I opalaniem pll'lc6wkl. Czynn~cI te 
wrke>nuja sami bibliotekarze. 

Motna by znacznie poszerzyć lIste 
wloka.cych się ~a nl'mi paradok~6w, 
zaciemniających wiele .:tnakemltycb 
cusaml re-lull!'t16\v w Dl'1Icy, któ­
~J ani zwatyl:. ani w}'mlen,yć lIie 
nie da. 
SYf!lRlbuj~ je niemal ;!1\e~doly· 

cmie. chat 7.8 każdym stOi Istotny 
problem wymagający powainego 
pol.raktowania. 

To jest tet !!:16wna pnyC2yna. dla 
k tórej pozwalam sobie o nich pn,y­
QOmnieć, 

~'ydlje W)'d ..... ·r. lc l\ .... ' P '.łO W' " Nu"'ll>)' R~tuow.kl." _ RS W .. p, ... ". "dn • •• d.kcJI: k I U ..., .... o l. Ze ' .. m ' .. l .. .., S. T elato .. y: redaklOr aaud .. ,.. ł"l'1ł, Yłt~ " da" lO n ... ,,"tatp .cli 
n.p6ł. fl Ukc,.J,.y teK, _, - ... e ... a. UL 
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